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Dzień 1 maja na ulicach Warszawy 
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Piątek 2-g0 main 13230 r. 


Policia sprawnie zlikwidowała wszystkie próby 
demonstracyj komunistycznych 


y l WARSZAWA, 1.5. 
Ranek w mieście 


dziś robotników oceniają od 25 
do 30 tysięcy. 


Po dwu pochmurnych dniach | Pierwsze rozproszenie 


chłodu, jasne i ciepłe słońce o- 
bydziłą dziś Warszawę. 

Wyglądali tej pogody organi- 
zątorży.pochodów.. 

Już. wczesnym rankiem w dziel 
nłcach robotniczych, na krań- 
cąch miasta gromadzić się poczę 
li odświętnie ubrani mężczyźni z 
czerwonemi kokardami w kla- 
pach przed bramami swych war- 
sztatów pracy. 

W rhiarę zbliżania się .-godziny 
szkół i biur ożywiają się ulice. 

Tramwaje nie wyruszyły na 
rilasto (wyruszą dopiero 

o godz, 3-ej) 
więc chodnikami płyną w obie 
strony fale spieszących się ludzi 

„Młodzież: szkolna _ wcześniej 
dziś wstać musiała. aby na pie- 
chotę zdążyć do szkół. : 

* 


Í 


Ledwie ruch spieszących się 
do pracy ucichnie nięco, już 
koło godz. 9-ei ożywią się znów 
ulice. śródmieścia przęciągające- | 
mi z różnych stron na dwa głów- | 
ne miejsca zbiórek — pl. Tea- 
tralny i pl. Grzybowski — grup- 
kami i grupami organizacyj ro- 
bomiczych, 

Orkiestry teraz budzą ożywie 
nie w mieście, , gag 


Kto — na ulicy ten przystaje i 
słuchając muzyki liczy „siły“ 
przęciągających grup i czyta na- 
pisv na transparentach, kto — w | 
domu został — biegnie do okien. 


Tr'mwa'e i autobusy 


W warsztatach tramwajowych 
rozpoczęto dziś pracę od rana w 
zmniejszonym składzie pracow- 


ników. 

Strata „dniówki“ jest poważ- 
nym argumentem dla wielu do 
nieświętowamia.  ' 

Z tego naprzykład względu 
zgłosiło się do pracy sporo kon- 
duktorów i ci o godz. 3-ej wzmoc 
nią popołudniową obsługę wo- 
ZÓW. 

Autobusy również o godz. 3-ej 
wyjadą w komplecie na miasto. 
Ka kolei 

Ruch pociągów normalny. 

W warsztatach kolejowych na 
al. Chmielnej, na dworcu Wscho 
dnim i na Pelcowiźnie, zatrudnia 
jących zgórą 3.000 robotników, 
pracy naogół nie podjęto. 

Wyjątek stanowi Pelcowizna, 
gdzie około 300 robotników zgło- 
siło się do roboty i pracę rozpo- 
częto. 

„/ Pracowano też w warsztatach 
drogowych Warszawa — Praga. 


Koleiki rratuia normaln'e 
Kolejki podmiejskie, dowożące 
dziesiątki tysiące mieszkańców 
do pracy i do szkół w stolicy, 
pracowały od rana normalnie. 
Jedynie na stacji przeładunko- 
wej kolejek Grójeckiej i Wila- 
nowskiej nie zjawili się do pra- 
cy robotnicy akordowi. 
Warsztaty koleiek pódjazdo- 
wych pracowały normalnie. 


Na toli 


Wola z dawien dawna zawsze 
masowo bierze udział w pierw- 
szomąjowych manifestacjach ro 
botniczych. 

Wielkie zakłady przemysłowe, 
głównie metalurgiczne, opusto- 
szały jak co roku. 

W miejskich przedsiębiorst- 
wach, z wyjątkiem tramwajów, 
robót kanalizacyjnych i trakar- 
skich — praca wewnątrz zam- 
kniętych zakładów prowadzona 
jest w normalnych rozmiarach. 

Ogólną liczbę  świętujących 


+' 


i pl. Witkowskiego 


komun stów 


Godz. 9 m. 20 Na ulicy Twar 
dej uformował się pochód komu 
nistyczny w liczbie około 300 lu- 
dzi. Na czele niesione są anty- 
państwowe transparenty. 

Jak z pód ziemi wyrasta od- 
dział policji i bez użycia broni 
rozpędza demonstrantów, za- 
biera transparenty. aresztuje kil- 
kunastu prowodyrów. 

Prawie równocześnie wokół 
w bocznych 
jego ulicach gromadzą się licz- 
niejsze grupy komunistów. 

Z zabudowań browaru Ha- 
berbuścha i Schielego wyrusza 
niezwłocznie oddział policji 
hełmach i rozprasza formuiacv 
się pochód w liczbie około 200— 


300 ludzi, odbiera transparenty i | 


odprowadza kilkunastu areszto: 
wanych do 6 komisariatu. 


na się wiec PPS lewicy. Na try- 
bunę wchodzi młody człowiek i 
odczytuje z kartki przemówierńe, 
sławiące Sowiety. Bzdury oczer 
niające Polskę, jakoby parła do 
woińy z Moskwą, Mowę przery; 
wają okrzyki. 

Następnie formuje się pochód 
lewicy PPS., zdążający w stronę 
Leszna pod dom 58, gdzię się mie 
szczą związki zawodowe. Do nich 
przyłączyła się grupka komuni- 
stów, 


; : 
Ma e nieporozum'enie 


Poza lewicą PPS. . gromadzi 
się również na ul. Leszno ale po 
drugiej stronie pochód P. P. S. 
C. K. W. który gotuje się do 
przejścia również pod swoje 
związki zawodowe. 

Na tej samej ulicy na chodni- 
kach i w bramach domów zbiera- 
ią się drobne grupki komunistów. 
Mają oni sztandary pochowane. 
aby je w odpowiedniej chwili roz 
winąć. 

Na rogu ulicy Żelaznej między 
lewicę P. P. S. i C. K. W. pro- 
buje się wcisnąć grupa komunis- 
tów, mając widocznie zamiar 


wraz z pochodem C. K. W. prze- | w 


ciągnąć ulicami i po drodze roz- 
winąć sztandary. 

Komisarz policji Fuchs pod- 
chodzi do przywódców pochodu 
PPS. CKW. i prosi ażeby narazie 
nie ruszano z miejsca, gdyż w 

rzeciwnym razie cały pochód 


będzie rozpędzony razem 'z ko- 
munistami. 

Pochód "PPS. CKW istotnie 
wstrzymuje się z odmarszem, a 
wówczas policja szybko i sprawe 
nie- rozwija: tylarjerę i już w 5 
minut potem pedzi przed sobą ko 

|munistów. Wśród uciekają- 

cych słychać nawoływania: 
„nie rozwijajcie sztandarów bo 
jest policja!* Grupa policjantów 
| pomyliła się i natarła również na 
grupę CKW., ale natychmiast po 
wyjaśnieniu wycofała się, 


 Doszezętne rozproszenie 
WYWrO OWCÓW 
ina pl. Bankowym 


Wkrótcę po godz. 10-ej na pl. 
Bankowy wkroczył od strony 


W. ul. Elektoralnej pochód komuni 


stów, złożony z około 400 osób 
Na czele pochodu niesiono trans- 
parenty z hasłami antypaństwo- 
wemi. Z tłumu dochodzą okrzy: 


„| ki antypaństwowe. 
G. 9.50. Na Żelaznej rozpoczy- | 


Pochód rozpędziła policja pie- 
sza, wypięrając- demonstran- 
tów «w ulicę Elektoralną i Prze- 
chodnią. 

Ruszyła również policja kon- 
| na, która jednak nie szarżowała. 
|' pnie waż policjanci piesi zdołał 
|sami uporać się z komunistami. 

Odebranó transparenty z ħa- 
|słem: „Precz z dyktaturą!*. Ą- 

resztowano. kilka osób, w tej licz 
lbie dwu „chorążych* transpa- 
rentu Tyszlera Chaima (Freta 
nr. 8) i Plnkusa Mendla (Ceglana 
nr. 11). 

Po zaprowadzeniu porządku, 


+i ul. Towaroweł. 


przez; plac przeszedł oddział 
PPS. CKW. 


F.asko wystąp:eń 
komunistycznych 


Do g. 11 i pół zdecydowana 
postawa policji, świetnie skon- 
centrowanej według planów Ko- 
misarza Rządu p. Kaweckiego w 
tych wszystkich punktach, gdzie 
grupki i grupy komunistyczne u- 
siłowały demonstrować — zli- 
kwidowała doszczętnie wszel- 
kie próby wystąpień wywrotow 
ców. ) 

Błyskawiczne ruchy drob- 
nych oddziałów policyjnych, 
sprężyście kierowanych przez 
swych oficerów, wniosły tak 
wielkie. przerażenie w szeregi 
komunistów, iż mimo zaklęć i 
nawoływań przewódców, mimo 
obstawienia ‘swych pochodów 
przez bojówki komunistyczne, 
na sam widok granatowych mun 
durów pierzchało wszystko w 

płochu. 

Ostatnią już zdaje się próbą 
dzisiejszych wystąpień wywro- 
towców było zebranie się niedo- 
bitków komunistycznych po go- 
dzinie ll-ej przy wiadukcię na 
ąd przedostali 
się na plac Kazimierza. 

* Tutaj o godzinie 11 1 pół poli- 
cja konna oczyściła plac. Komu- 
niści w popłochu rózbiegają się 
po bramach domów, skąd pro- 
wodyrów wyłapuje ' policja pie- 
sza. 


W czasie oczyszczania placu 


aa an CE) A E AGROS ia ŁR 


Na prowincji 


ŁÓDŹ, 1.5. Do godz. 10.15 pa- 
nował w mieście zupełny spokój. 
Ul. Piotrkowską przeciągnął po- 
chód PPS. CKW., złożony z 7 

| do 8 tys. osób. Komuniści próbo- 
wali się zebrać na Bałutach i 
odbyć wiec, jednakże natychmia 
stowe wkroczenie policji uda- 
remniło ich zamiary. Policja roz 
pędziła około 500 osób bez uży- 
cia broni. 


SOSNOWIEC. 1.5. . Do godz. 
11 niedzie spokoiu nie zakłócono. 
mieście i okolicy grasuie 
dwuch posłów komunistycznych. 
ar Kieruzalski usiłuje wich- 
rzyć. 


Ulicami miasta przeciaenał po 
chód PPS. CKW złożony z 2 tvs. 
osób oraz pochód komunistów i 


PPS. lewicy, liczący. do 1500 
osób. 


W Zagłębiu 


spokój 

ZAWIERCIE, 1. 5. Na terenie 
powiatu zawierckiego manife- 
stacje  pierwszomajowe mają 
przebieg zupełnie spokojny. W 
Zawierciu utworzyły się dwa po 
chody P. P. S.C. K. W. (około 
500 osób) i P; P. S.d. Frak. 300 
osób. 

Komunistów nie widać. Poli- 
cja w pogotowiu. 


W Porębie pochód C. K. W.|B 


zgromadził około 500 uczestni- 
ków. Z Wysokiej ruszył w stro- 
nę Łaz cekawistyczny pochód w 


liczbie około 200 osób, w tem|ciągnie się nieprzerwanym łań- | bilizowane od rana. 
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Kazimierza potłuczono 3 komu- 
nistów: 


P. P. S. 


Frakca rewolucyjna 


na placu Teatralnym 


Frakcja Rewolucyjna P.P.S. 
tłumnie w pochodowym ordyn- 
ku, z orkiestrami na czele spie- 


zbiórki — pl. Teatralny. 
Godz. 9.30. Ulicą Elektoralna 
ciągnie wielki pochód 


frakcji rewolucyjnej w liczbie o- 
koło 2000 ludzi z 16 sztandarami. 
Pochód złożony jest przeważnie 
z poszczególnych oddziałów fa- 
bryk Woli, Powązek i Czystego 
W. tym samym czasie ulicami 
śródmieścia podążają poszcze- 
gólne pochody P.P.S. — frakcji 
rewolucyjnej z orkiestrami i 
śpiewami na pl. Teatralny, gdzie 
już tak wcześnie zgromadziło się 
zgórą 2000 ludzi. 
Na transparentach pochodów 
widnieją napisy jak: „Żądamy u- 
bezpieczenia na starość”, „Żąda- 
my wglądu państwa w produk- 
cję“ it.d. 

Od wczesnego ranka u wylotu 
ulic zbiegających się na pl. Tea- 
tralnym zajęła wzmocnione póstę 
runki milicja P.P.S. Frakcji re- 
wolucyjnej. 

Godz. 10 min. 30? Plac jest 
wypełniony po brzegi: tłumem, 
nad którym wyrasta las wielu 
sztandarów. Nastrój podnio- 
sły. Rozbrzmiewają okrźyki pod- 
chwytywane i powtarzane przez 
tłum, 

Porządek niczem niezakłóco- 


y. 
W trzech miejscach placu u- 
stawiono trybumy. 

[0) gpz. 10 m. 45 rozpoczyna 
się wiec, otworzony przez pre- 
zesa Rady miejskiej pos. Jawo- 
rowskiego. 

Przemówienie jego przerywa 
ją raż po raz okrzyki na cześć 
Marszałka Piłsudskiego. 

Po pos. Jaworowskim na mó- 
wnicę wchodzi pos. Smulikow- 
ski, przewodniczący klubu PPS. 
Fr. Rew. w Sejmie. 

Na krótko przed godz. ll-tą 
rusza olbrzymi pochód przez ul. 
Focha do Krak. Przedmieścia. 
Orkiestry grają „Pierwszą 


rygadę'. 

Godz. 11.15. Pochód, który ru- 
szył z pl, Teatralnego ul. Focha 
do Krakowskiego Przedmieścia, 


p wiele dzieci. i cuchem od ul. Miodowej, by na- 


E VETERES EENE L E 


Pierwszy poseł Meksyku po złożeniu p. Pr 
Na zdjęciu widoczni: radcą Mościcki, zastępca szefa protokółu dyp 


NA ZAMKU W WARSZAWIĘ 


o” Rzeczypospolitej listów uwierzytelnia 


tycznego Przeździecki, naczelnik . kanęel. 


| 


a 
ir MER Lisiewicz, poset Meksyku, 


cych. 


szef protokółu dyplomat, Romer į członkowie kancelarji wojskowej Prezydenta Rzpliteń, 


szy z różnych stron na miejsce | 


stępnie rozwiązać się w Al. Je= 
rozolimskich. Porządek niczem 
dotąd nie został zakłócony. 


Na placu Grzybrwskim 


Miejscem zbiórki dla robotni- 
ków z pod znaku PPS. CKW. 
był pl. Grzybowski, dokąd podą= 
żały od wczesnego rana dzielnis 
cowe pochody. 


Godz. 10.45. Od strony placu 
Żelaznej Bramy nadciąga pô- 
chód ,Związku tramwajarzy z 4 
sztandarami. Na czele pochodu 
kroczy przewodniczący komuni= 
zującego związku tramwajarzy, 
Ostrowski. 

Pochód usiłował przejść na pl. 
| Grzybowski, gęsto jednak roza 
| stawiona milicja CKW. zagro= 
dziła przejście i pochód skręca 
i kieruje się ul. Królewską w 
stronę Marszałkowskiej. 
Pochód ten liczy około 400 


osób 
W ślad za dzielnicą Żolibóra 
Marymont i Starówka, zdaża 


pochód dzielnicy „śródmieście 
C.K.W. — P.P.S. z posłem Arcis 
szewskim na czele, 

| Wśród transparentów przewa= 
|żają napisy: „Ządamy zatrudnie- 
riia bezrobotnych", „Niech żyje 
p robotniczó + chłopski"... 


(Wiec P.P.S. CKW. 


Wyznaczony na godz. 11 wieć 
P.P.S. C.K.W. na pl. Grzybow= 
skim rozpoczął śię z półgodzin = 
nem opóźnieniem aby uniknąć 
spotkania się po wiecu z pocho- 
dem P,P.S. Frakcji Rew. na Nos 
wym Świecie, 


Siły obu partyj 
socjalistycznych 


Według obliczeń władz bez» 
pieczeństwa, wiec PPS. dawn. 
Frakcji Rewolucyjnej na placu 
Teatralnym zgromadził około 10 
tys. osób, 


Natomiast na placu Grzybow* 
skim pod sztandarami CKW, 
PPS. — wedle obliczeń tychże 
władz — zebrało się na wiecu 
do 7.000 osób. 


W Pogotowiu 
Ratunkowem 


Pogotowie Ratunkowe jest zmo 
Wszystkie 
karetki są gotowe do natychmia= 
stowego wyjazdu. Zwiększony 
skład sanitarjuszy pozostaje pod 
kierownictwem naczelnego leka= 
rza dr. Białokura. 


Po godz. 10 przewieziono da 
Pogotowia pierwszą ofiarę dzi- 
siejszych nianifestacyj, a miano 
wicie robotnika Feliksa Głownię, 
zamieszk. przy ul. Ostrowskiej 
13, Głownia nie brał wcale udzia< 
łu w dzisiejszych manifestacjach, 
ale w chwili tworzenia się pocho- 
du przy ul. Lubeckiego został pv- 
bity przez nieznanych sprawców 
laskami po głowie. 


* 


W trakcie odbierania sztanda= 
ru został przez komunistów sil- 
nie kontuzjowany starszy przo= 
downik Rudnik. Ma on jeden pa- 
lec prawej ręki złamany , dwa 
zwichnięte oraz obrażenia brzu= 
cha wskutek silnego kopnięcia. 


* 


O godz. 12-ej wezwano pogo= 
towie do 6 komisarjatu, gdzie 
był zatrzymany komunista Lajh 
Siniawer, który w czasie rozpę= 
dzania wiecu komunistycznego 
na pl. Kazimierza został raniony, 
w głowę, 


E MBS 


Ciagnienie. | 


y WARSZAWA, 1.5. 
W dniu dzisiejszym odbyło się 


w sali konferencyjnej minister- | 


stwa skarbu kolejne ciągnienie | 
5-procentowei pożyczki dolaro- | 
wej. 

Przy stole prezydjalnym za- 
siedli: przewodniczący dr. Mi- 
chał Bielak, dyrektor urzedu po 
życzek państwowych p. Krukow 
ski, delegat U, P. P.,; rejent An- 
toni Szymański; przedstawiciele 
miasta pp. Kłyszewski i Rąbal- 
ski; protokółował p. Janusz 
Chmielewski. 

Ogółem wylosowano 57 premij 
na ogólną sumę 25.000 dolarów. 

Premja 8000 dolarów padła na 

Nr. 410559. 
i 3000 dol. na Nr. 703889, 
~ Po 1000 dolarów padło na N-ry 
676160, 276840, 286403, 822678, 
287949, 

Po 500 dólarów padło na N-rv: 
630088, 989440, 342910, 5690317, 
153359, 550197, 639142, 412799, 
555871, 500031. 

Po 100 dolarów nadło na nu- 
mery: 728863 552558 620032 
768937 872218 440575 606311 
811005 185264 346107 915370 
045927 294290 075170 927572 
315324 590907 456240 338461 
151091 338171 831428 068462 
310248 714974 107890 100722 
176861 915561 601038. 932889 
642801 524424 066619 272863 
373165 683100 566039 614629 
616220. 


kiki 
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Prymas Hlond u Oca świętego 


Piatek, 2 maja 1930 w. 


Czyżby dar jasnowidzenia na odległość? 


„Komsomolska Prawda” w Moskwie już na 24 godziny naprzód) nowa placówka polska 


uderzyła w surmy wojenne przeciw „jaśniepańskiej ' Polsce 


Gdy tylko wiadomość o zama- | go okazu pismd „Komsomolskaja 


chu, który miał być dokonany 


Prawda“, ukazującego się w Mo- 


w gmachu poselstwa sowieęckie- | skwie, jako organ Związku mło- 


go w Warszawie, obiegła stolicę, 
pgigić się fantastyczne pegło- 
io tem, że zamach ten może 
być dziełem kół. niekoniecznie 
wrogich interesom agitacji 
munistycznęj, 

Nie dawaliśmy wiary tym po- 
głoskom, które wydawały się 
miedorzeczne, lecz pewna nowa 
okoliczność uprawnia obecnie do 
zajęcia się tą niesamowitą hypo= 
tezą. 

Jesteśmy mianowicie w posia- 
daniu wielce charakterystyczne- 
POZA TORZE A IE OOOO TA 


Ug: kolejowe 


dla aczestników zjazdu |ko Polsce i stanowi 


tb:hogu 25-lecia walki 
o szkołe 
WARSZAWA, 1.5. 
Komitet obchodu 25-lecia wal- 
ki o szkołę polską zawiadamia 
wszystkich uczestników zjazdów 
lokalnych organizowanych z ra- 
cji rocznicy 25-lecia walki o szko 
łę polską, że zostały wyjednane 
dla tych wszystkich zjazdów ul- 
gi kolejowe, po które należy się 
zgłaszać do Biura Komitetu « w 
ministerstwie oświąty, 


` 


z Mi:jonarzami i Salezianami polsciemi 


CITTA DEL VATICANO, 15.) 
Diciec Święty przyjął dziś na | 
audjencji ks. kardynała prymasa 
Hlonda, który przedstawił mu | 


Proest rządu niemie 


kilku wizytatorów misjonarskich 
| Salezjanów / narodowości pol- 
skiej. (PAT). 


ckiego w Warszawie 


przeciw rzekomym lotom polsk m nad Prusami Wschodn. 


BERLIN 1.5. — Tei wt. 


— | przewidujące ostrzeliwanie obce | pi godzina sądu“, 


dzieży komunistycznej, z dnia 
25-g0 kwietnia r. b, 
W dniu tymi wydała „Komiso- 


molskaja:- Prawda* numer 


{dọ myślenia, szczególniej gdy się 
zważy, iż ukazał się on:-w Mo- 
skwie akurat w przeddzień wy- 
krycia przygotowań do tajemni- 
czego wybuchu w gmachu posel- 
stwa sowieckiego w Warszawie 
i że następny numer tegoż dzien- 
nika — dla nieznanych bliżej po- 
wodów —'ukazać się miał dopie- 
ro w dniu 27-go kwietnia. 

Cała treść numeru z 25-g0 
kwietnia skierowana jest przeciw 
właściwie 
wezwanie do wojny, połączone z 
obłudnem zarzucaniem narodowi 
i państwu polskiemu przygoto- 
wań do działań woienmych prze- 
ciwko Z.S.R.R. 

Jako pretekst do wydania nu- 
meru obrała redakcja pisma „dzie 
siątą rocznicę rozpoczęcia ofen- 
sywy wojsk pańskiej Polski na 
terytorjum sowieckie”. Na pierw 
szem miejscu zamieściło pismo 
pogróżkę — zapowiedź „złama- 
nia potęgi pańskiej Polski", któ- 
ra rzekomo szykować się ma do 
napadu zbrojnego na „państwo 
proletarjackie". 

„Dalej numer zawiera przekaza 
ny telegraficznie z Kaukazu ar- 
tykuł generalnego inspektora 
czerwonej armii Kamieniewa, za- 
powiadającego  zbrojnv zatarg 
, między Polską a Z.S5.R.R.,-oczy- 
wiście z winy „imperjalistów pol- 

skich“, wspomnienia polskiego 
komunisty Feliksa Kona z okre- 
su wojny polsko - sowieckiej z 
zapowiedzią. że „wkrótce nastą- 
mapę frontu 


Prasa donosi, że poseł niemiecki | go samolotu przez policję, na wy | polsko-sowieckiego z 1929gr., ar- 


w Warszawle otrzymal polecenie | padek gdyby zbłąkany lotnik nie tykuły i wiersze. 


zaprotestowania u rządu polskie- | 
go przeciw naruszeniu ekstery-| 
„torjalności niemieckiej przez trzy 


- polskie samoloty wgjskowe. któ- 
re jakoby dnia- wś w wm. zaob- | 
serwowano na grdnicy - 


Prus | 
Wschodnich. 

Półoficjalne kominikaty pra- 
sowe zapowiadają, że jeśli pro- 
test nie odniesie pożądanych skut 
ków, zastosowane będzie rozpo- 
rządzenie ministra spraw we- 
wnętrznych Rzeszy z r. 1924, 


— Ubiegłej nocy wskutek uszkodze- 
nia kierownicy, pędzący jedną z ulic 
berlińskich w Neukóln motocyklista. | " 
wpadł do tunelu kolel podziemnej. Mo- | 
tocyklista i pewna kobieta wychodzą- 
Ga z tunelu ponieśli: śmierć. 


nm? mna = 


„Na sipa teg bez zmian” 
- Premjera - 
na ekran achnowojorskich 


BERLIN 1.5. W Nowym Jorku 
odbyła się wczoraj premiera fil- 
mu „Na Zachodzie bez zmian”, 
gf że na tle powieści: Eryka! 

M. Remarque'a. « 
Główne role odtwarzają Levis 
Ayres i John Wray, reżyserował 
Levis Millestone.: 

Film spotkał się z uznaniem | 
publiczności I prasy. (My). 


121 ——— 


WiNSZUJEMY 


Dziś: Zygtiiniowi, 


RADIO WARSZAWSKIE 


PZA „(Długość fali 14118] 


T Ok 11.30: Przegląd prasy krajo- 
wej P.A,T. G. 11.58: Sygnał CZASU. bi 
nal z więży Mariackiej. G. 12,0: 
zyka z płyt gramofonowych. G. 13. U: 
Komunikat meteorologiczny. Godz. 15; 
Komunikat gospodarczy. G. 15.15: 
„Przegląd wydawnictw  periódycz- 
nych* — omówi prof, Henryk Mościc- 
ki. G. 15.35: Odczyt z cyklu wykla- 
dów dla maturzystów szkół srednich 
p.t. „Polska współczesna” -= wykł. 
l-szv —— wygl. prof. Al, Janowski, G: 
16.15: Kacik artystyczny 5.0. Wy 
- Stęp p. Ireny Gadejskiei. G, 15.30: Mn- 
zyka Z pyt gramofonowy r. (ju'z. 
„O ńowych wyńalazkach” —— C= 
powie dr. Burdecki. O. 17.45: Koncert 
orkiestry salonowei Bronisława Szul- 
ca. G. 1845: Rozmaitości, Godz. *19: 
Giełda rolnicza, G. 19.25: Piyty gra- 
mofonowe, O. 19.35: Prasowy Dzien- 
nik Radiowy. G. 19,58: Sygnał czasu. 
G. 20; Odczytanie programu na dzień 
następny, G. 20.05: Pogadanka muzy- 
czna == wygł. p. Karol Strometger. 
20,15: Koncert symioniczny z Filhar- 
monii warsz. Wykonawcy: Orkiestra 
filharmoniczna, Herman Abendroth 
(dyr) i Leokadja Nowacka ~ Iska- W 
przerwie repertuar Teatrów Miejskich. 
Po konccerie komunikaty: motenrologi- 
czny, policyjny, sportowy, PA,T,  6- 
Aro ioten ze stacyi zagranięze 
nych, 


| ` Ukazało 


G.| dzie zjechali do pracy o godz. Y 
rano, godząc się na b deiąky obaj 


+ 


pelne  złośli- 


us'amchał sygnału, kot ającego | wych aluzji do rzekomych za- 
| gou lądowania, My czepnych tendencyj polityki pol- 
| (=) 


8 milionów złotych miesięcznie - 


Do'acja skarbu dla B. G. K. na akcie budo wlaną 


WARSZAWA, 1.5, 


| 


w takiej samej wysokości przy- 


Ukazało się zarządzenie mini- | znana "będzię także na czerwiec. 


sterstwa skarbu w sprawie prze- 
kazania Bankowi Gospodarstwa 


| 


W miesiącach zimowych dota 
cie wynosiły po 4 miljony mie- 


Krajowego dotacji w sumie 8 mil |sięcznie, 


jonów "złotych na akcję budowła 
ną w maju. 


| 


Fundusze le włączone są do o- 
gólnych kapitałów, przeznaczo- 


Jak się dowiadujemy, dotacja nych na akcję budowlana. 


2 .; 


Ulgi podatkowe dla handiu hurłoweco 


Doniosie rozporządzenie o 1-proceniowym wymierzo 
rodatku obro r wego 


WARSZAWA, 15. 
W akcji 
przedsiębiorstwom handlowym 
dokonano znów wielkiego kroku 
naprzód. 
się rozporządzenie 


min. Matuszewskiego, upowa- 
żniające lzby skarbowe do przy- 


znawania znacznych ulg podatko 
wych przedsiębiorstwom handlu 
hurtowego I i II kategorji, niepro 


wadzącym ksiąg handlowych. 


"W zasadzie wymiar tego podat 


ku powinien być obliczony we- 
dług 2-procentowej stawki podat} 
kowej. W poszczególnych wy- 
padkach, zasługujących na u- 


Nowy regulamin 
pracyna kopalniach 


wywo:ał wrzenie © 


WARSZAWA, 1.5, 


Wczoraj ranna zmiana robot- 
ników kopalni „Reden* w Dą- 
browie nie zjechała do pracy w 
zwiąśku z wywieszeniem nowego 
regulaminu pracy. 


Do strajkujących przybył se-| ==. 


kretarz centralnego związku gór 
ników Bielnik, który im ści 
śnił, że nie może wpłynąć na © 


fnięcie nowego regulaminu, sa 


gulamin ten bowiem został wyda- 
ny przez ministra pracy. $ CE 
społecznej. y 


Wobec tego EAT po nara- 


im dniówki 3 godzin. i 


Na kopalni „Hr. Renard t Arianit staże 


zmiana onegdaj nie przystąpiła 
do pracy, zajniując w sprawie co 


Anięcia nowego regulaminu sta-|- 
nowisko wyczekujące, 


niesienia pomocy 


wzęględnienie, Izby skarbowe ma 
ją prawo obniżenia tego podatku 
do wysokości I procent. 

Ulga ta może być przyznana 
przedsiębiorstwom. handlowym 
tylko wówczas, jeżeli złożyły 0- 
ne zeznania o obrocie w terminie 
przepisanym, 

Podania o zniżenie FT wytiari 
tego podatku winny być wnoszo- 
ne do dn, 15 maja. 


rz ? m 


RA 


== nnn wew hw, 


| 


skiej oraz wspomnienie sowiec- 
kich dygnitarzy woiskowych, u- 
trzymane w tomie takim, 

jak gdyby autorzy byli zgóry 
pewni, iż w. stosunkach polsko- 
sowieckich „wybuchnąć“ musi 


spe- | coś, co uprawni prasę sowiecką 
ko- |cjalny, którego treść daje wiele |do rzucania obelżywych podej- 


rzeń pod adresem Polski. 

Numer zawiera 4 strony wiel- 
kiego formatu. Wszystkie wy- 
pełnione są podżegawczym ma- 
terjałem pro<wojennym, tak że 
całość wywiera wrażenie, jak- 
gdyby numer stanowił ` odezwę 
mobilizacyjną. 

Wiele do pomyślenia daje rów 
nież zawarte w numerze oświad 
czenie generalnego sekretarza 
Związku Młodzieży komunisty- 
cznej w ZSRR. Kosariowa, który 
posiada, najwidoczniej 
specjalną zdolność przeczuwania 

przyszłości, 

gdyż zredagował i puścił w 
świat numer antypolski swego 
pisma 

o dwa dni wcześniej, niż otrzy= 
mana w Moskwie wiadomość z 
Warszawy o tajemniczych, lecz 
szczęśliwie udaremnionych przy 
gotowaniach do zamachu w po- 

selstwie sowieckim ' 


NT 


V~ 


„uprawniła” całą prasę sowiec- 
ką do szczucia przeciwko Polsce 
i do inkryminowania zamachu 
„czynnikom polskim”. 

Nie chcemy z tego faktu wy- 
snuwać żadnych wniosków, w 
przekonaniu, że wnioski miaro- 
daine wysnuć może stąd jedynie 
rząd polski. Zmuszeni jesteśmy 
wszakże stwierdzić, iż numer 
antypolski dziennika moskiew- 
skiego wywiera dziwnie przy- 
kre wrażenie. 

Nie w tym wrażeniu nie:zmie= 
nia ta okoliczność, iż w dwa dni 
po udaremnieniu zamachu 
przez polskie władze bezpieczeń 
stwa centralny komitet WKP 
zdezawuował redakcję „Komso- 
molskiej Prawdy“, udzielił jej su 
rowej nagany i wycofał z obie- 
gu kompromitujący numer, jako 
„sprzeczny z zasadami polityki 

zagranicznej partji”. 

Treść tego postanowienia cen- 
tralnego komitetu Świadczy o 
pośpiechu w jakim było ono re- 
dagowane: jest w nim mowa o 
„polityce zagranicznej partii“, 
nie zaś o polityce zagranicznej 
państwa sowieckiego. Nad tym 
„błędem redakcyjnym“ wartoby 
się zastanowić specialnie. 


Wieści 
gospodarcze 


| w Syrji 
Współwłaściciele zlikwidowa « 
(nego przed pewnym . czasem 
T-wa „Polor* w Beyrucie zało- 
żyli obecnie nowe p. n. „Polsyt“, 
rozporządzające kapitałem prze- 
szło pół miljona franków. 
Działalność nowej placówki za 
znaczyła się przedewszystkiem 
w zawarciu tranzakcji na dosta 
wę większej partji cementu pols 
skiego dla Syrii. 
Kupcy palestyńscy jadą 
do Poznania 


Jak donoszą z Tel - Awiwu, 
przed kilku dniami wyjechała na 
Targi do Poznania kilku kupców 
palestyńskich na czele z p. Ray- 
mondem Litwińskim, właścicie- 
lem wielkiej firmy handlowej w. 
Jaffie. 


Nowy statek polski 


W pierwszych dniach maja r, 
b. puszczony będzie na wodę na 
stoczni w Gótenborgu nowy pa- 
rowiec Polsko-Skandynawskie- 
go Towarzystwa MS: aps 
go pojem. 3.000 ton, który jako 
„Robur IV“ wejdzie w skład pol 
skiej marynarki handlowej. 


Następny budujący się statek 


tegoż towarzystwa „Robur V“ 
spuszczony będzie na wodę w. 
czerwcu r. b, 


Oddziały sikhów buntują się 
Aresztowanie Gandhiego za zgodą Londynu 


Nowy plan ma zaskoczyć władze angielskie 


LONDYN, 1.5. Polityczny 
współpracownik „Daily Telegra- 
phu“ dowiaduje się, że w. wyni- |s 
ku prowadzonej od kilku dni o- 
żywionej wymiany zdań między | 


rządem angielskim a brytyjskim | 
zarządem w Indjach postanowio | 


io zaostrzyć kurs wobec akcji | 
Gandhiego. 

W indyjskich kolach politycz | 
nych twierdzą, iż władze w In- | 
jiach uzyskały zgode Londynu. 
ha aresztowanie, Gandhiego. to 
ma nastąpić. już w najbliżśzych 
dniach, 
| Energicznę postępowanie władz 
|Angielskich nie pozostało rów- 
nież bez echa wśród Hindusów. 
Wskutek nacisku ze strony | 


swych zwolenników Gandhi opra | bktóra jak burza zmiatała sen- | 


objętych ruchem wolnościowym 
otrzymały polecenie matychmia- 
Stowego opuszczenia. zagrQżo- 


Tajemnica 


Był zawsze duszą towarzy- 


stwa. 


Ludzie lgnęli do niego, jakby 
miał w sobie magnes ukryty. ' 

` Gdy wchodził do czyjegoś do* 
mu, wchodził z nim razem ruch, 
życie radość, W pierwsze sło- 
wa powitania wpadał śmiech ie- 
go, rwały się młode słowa, no- 
winy pełne uciechy, niezwykłość 
zdarzeń, jakaś siła wiosenna, : 


cował nowy plan rozszerzenia | ność, ospałość, monotonię... 


swej akcji, który narazie trzy- | 
many jest w ścisłej tajemnicy i/ 


inych miejscowości. W Kalkucie 
|dokonano kilknnesta  riowych 
| aresztowań 


GR r 


odporności 


Dawałem lekcje — zarabiałem 
mało. ale zawsze moje zarobki 
dzieliłem i nie wszystko wyda= 
ph Reg Natan Mgr drogę 
: alel ą do pr 
mieć na to praeis: ass Muslalem 
dużo. 

W ten sposób 
szkołę średnią i uniwersytet, 
Wtedy już wiedziałem jasno, ja- 
ką rolę odegrała w pierwszym 


ność. 
| Byta mi mostem, po którym 


skończyłem 


etapie mojego życia — oszczęde ; 


5 


Zawsze miał coś do powiedze | szedłem dalej, dawała mi Śródki * s 


| bia.. Pełno zainteresowań było 


ji umożliwiała wznoszenie się 


ma zaskoczyć władze angielskie. |w tym człowieku. Zdawało się, Sai: Odmawiałem sobie nie< 


Pogłoski 
ruchu wotnośco wio do szere- 
ców armii mnożą się coraz bar- 
dziej. Kilka oddziałów sikhów, 
cieszących się opinią najlep- 
szych żołnierzy indo - brytvj- 
skich miało się znów  zbunto- 
wać, 

Na polecenie byłego prezyden 
A parlamentu indyjskiego Pate- 
la Hindusi mają w odpowiedzi 
na cenzurę prasy indyjskiej za- 
przestać kupowania i czytania 
dzieńników angielskich. 

Kobiety i dzieci Europejczy=| 
ków mieszkających na terenach 
p m 


19.000 policjantów czuwa 


okojem mieszkańców. N.-Jorku 


alare miljarderów p Inie strzeżone 


są ś manifestacjamit pierwszo- 
mhjowemi policja nowojorska 
przedsięwzięła daleko idące środ 
ki. mające zapewnić spokój w 
dniu dzisiejszym. 


Ściągnięto wszystkie rezerwy 
i wstrzymano urlopy policjantom. 
Nad bezpieczeństwem i spokojem | p 
czirwa około 19,000 policjantów. 


| tub 
iło, chciało oszczędzić! 
Y JORK, 1.5. W związ- policji. Pozatem pałace strzeżone pytałem go raz. 


był mu obcy. Chciał poznać 
wszystko, wszystko miało dla 
niego urok i w najmniejszym dra 
biazgu potrafił znaleźć coś miłe- 


go. y 
Był w nim nadmiar życia. 
Mówiono że jest miły, inteli- 
centny, że jest czarujący. Kobie- 
ty szalały za nim, mężczyźni bar 
dzo go lubili, T zdawało się, że 
ten dziwny człowiek nie miał 


| wrogów, Pomimo pracy zawodo 
| wej miał jeszcze zawsze chęć 


obcowania z ludźmi, Wyszukane 
| zabawy, sztuczne podniety nie 


| nęciły go. Był prosty, za bezpo- 


| średni, za mocny dla nich. Ko- 
|chał życie w jego również pro- 


mi toy bezpośrednich  przeja- 
wach. 
Zdawało się, że go samo życie 


Za- 
kiedyśmy byli 


są przez licznych agentów pry- | sami: „Powiedz mi. drogi przy- 


WIaD 


BUKARESZT. 1. 5. Doradca 
finansowy rządu polskiego Char- 
les Dewey przybył do Bukaresz 
tu na konferencję z ministrem fi- 

ansów Madgearu, , 
"Na cześć p. Deweya wydane 


Koło ważniejszych domów bu robin śniadanie, w którem wzię 


blicznych i pałaców miljarderów |li udział ministrowie pełnomocni 


jak Vanderbildt, Rockefeller,Mor | Polski i Stanów Zjednoczón 
gan ustawiono silne posterumki a także kilku członków NE 


to w 
Dażenie 


-O ile chodzi o 


f siaj ONE — to 
pea 


PT kt oraz wii trwał 


| lywy zasadnicze, | a zaznaczyć wpływ mniej miły 
>R ASA, się dzi- | korzystny dla wszelkich Lu 
osobami wyżej 
one dość dó- bea sq należy zdradzać się 


ię dala Ma mi 
+, dążenie 


a gwiazdy 
stałości {zgody ale z pewnemi przeszkodami 


obie dać ję niezado 
pozy Br pô- | wyjaśnion „Jakieś 


ych, 


gdyż fankiem już. po godz. £ 


tencjami i zamiarami, je 
skoto godz. 14-ej może si 


GRE i i 


jacielu, swoja tajemnicę odpor- 
ności. Skąd masz w sobie taką | p 
radość życia, skąd bierzesz taką 
moc i pewność, jakgdybyś nie 
miał zawodów, czy strat?*. 
Uśmiechnął się lekko i odpo- 
wiedział mi: „To nie żadna sztu 


ka, ani tajemnica, to taka prosta, | 


malutka prawda, obok której lu- 
dzie codzień przechodzą, patrą-| 
cają, a nie chcą jej widzieć. Ja 
tę prawdę. dzięki rozumnemu 


wychowanit, znalazłem na po- 


mego samodzielnego ży- 
st nią w pierwszym rzę-| 
T panowanie nad sobą; w dru- 
gim — jasne zdanie sobie spra- 


e- | wy ze swoich dążeń, czyli świa- | Ņ-J 


sej postanowienie sobie celu 
w. życiu, w trec jm rzeczowe u- 


'stosunkowanie środków do celu. 


ldowodnię ci na. iin tarea a 
do zo- 


wung | życiowej. n i- 

"Może. g dzięk 
nam okażą pomoc w opat 
hye © na BM 


30: za dzin wyją 


alenia: jig 


b b 30h 
d to jednak teka Sa A 


ak wiesz, koli mo z» c 
7 mo! mar . 
; Nieto le z | majat |3 50,25, 
ze ku. ale 


nawet miz mel i pomocy 


Basi czen 


iedzia „aj Able wtedy: ` 


fE bid wszystko sam. Jakie to 


o przedostaniu się że żaden przejaw życiowy. nie | raz małych przyjemności, ale za» 


to rosła przedemną wielka mo- . 


żliwość. To mi dawało kolosalne 

zadowolenie. 
Pomyśl, 

człowieka beż jutra. Nie wiem, 


nie znałem tradi. 


| eo zwątpienie człowieka. które= 
mu nie wystarcza, bo potrafiłem. 


przystosować się do moich wa» 


runków, ograniczyłem moje po~ 
| trzeby do moich zarobków. 

w, mi dawało i daje radość 1. 
si ę 

Mam swoje konto w PKO. In- 
teresy: moje wymagają częstych 
rozjazdów, a PKO. ułatwia mi 
to: nie potrzebuję nosić ze sos 
bą pieniędzy, podnoszę je wszę« 
dzie 
gdziękolwiek jestem. 

Tak, tak — PKO. to moja so-s 
juszniea. Współpracujemy ra< 


może rozeszłyby się moje gro- 
sze, możebym nie wytrwał i nie 
moe prowadzić zamierzonych 


Gdyby nie PKO. możebym, ślę: 
był człowiekiem „wesołym 
nie mógłbym Ci dziś opowie- 
gaiet tajemnicy swojej odporno 
ci . 

-Na tem skończyła się nasza 
rozmowa. 
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NAGŁY ZGON 
PŁK. GRABJW SKIEGO 
z pornańskiel dywizji 
niechoty 
POZNAŃ 1.5. Dziś zmarł tu 


magle dowódca piechoty 14 dy- 


wizji płk. Władysław Grabow- | 


ski, przeżywszy lat 56. 


—— ZNA aa 


0 deromania 


czerwonych carów 


MOSKWA, 1.5. Rada komisa- | 


rzy ludowych uchwaliła stwo- 
rzyć pozą istniejącym już orde- 
rem Czerwonego Sztandaru or- 
der Lenina i order Czerwonej 
Gwiazdy. 

Posiadacze tych orderów o- 
trzymają szereg ulg podatko- 
wych, bezpłatny przejazd koleja= 
mi i pensję miesięczną w wyso- 
kości 25 rubli. 


.„* 
= 1 M ulea 


Bohaterowie 


168 afer i przestępstw 
M3iż' ństwo Oldakowsty 


skazani orrez sad 

BYDGOSZCZ 1.5. — Tel. wł. 
-— Wczoraj skończył się w Bro- 
dnicy toczący się przed tamtej- 
szym sądem okręgowym od dwu 
miesięcy proces przeciwko mał- 
żonkom, Adamowi i Marji Ol- 
dakowskim, właścicielom dóbr 
Straszewo na Pomorzu i trzech 
większych majątków pod Łodzią 
i na Kresach wschodnich. 

Ołdakowscy byli oskarżeni o 
popełnienie 168 przestępstw, jak 
fałszowanie dokumentów, nama- 
wianie do fałszywych zeznań, 
kłamliwe oskarżenia — fałszywe 
denuncjacje i wystawianie cze- 
ków bez pokrycia. Zbrodnicza 


działalność oskarżonych zrujno- | d 


wała 12 osób, z któremi pozo- 
stawali oni w stosunkach handlo 
wych. 


Sąd późną nocą ogłosił wyrok, | 


mocą którego Adam Rawicz Ol- 
dakowski skazany został na dwa 
łata ciężkiego więzienia z zali- 
czeniem 6 miesięcy z powodu 
amnestji, żona zaś jego Marja na 
14 miesięcy ciężkiego więzienia 
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OBOTNICZE 


maja 1930 r. 


W DNIU 1-SZYM 


Fragmenty z dorocznego pochodu robotniczego w dniu l-go Maja. Rzesze 
pracujące w pochódzie pod sztandarami organizacyj politycznych i zawodo= 
wych, prowadzone przez .przewódców ruchu robotniczego. 


Zwiększone szeregi, ale bez pałek gumowych 
policja w dniu 1 maja w N»wym Jorku 


LONDYN 1.5. W związku z 
jutrzejszym obchodem pierwsze- 
go maja policja nowojorska zosta 
ła wzmocniona o kilka tysięcy 


| 


urzędników, którzy będą pełnili 
służbę bez pałek gumowych, aby 
nie drażnić niepotrzebnie mani- 
festantów. (ATB). 
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UCIECZKA 17 MŁODOCIANYCH PRZESTĘPCÓW: 


przez wyłamane kraty okienne w zakładzie poprawczym w Studzieńcu 


WARSZAWA, 1.5. 
W zakładzie poprawczym w Stu- 
dzieńcu zaszedł znów: charaktery- 
į styczny wypadek, rzucający cień 
na stosunki panujące w tym zakła- 
zie. i 
Kiedy wychowankowie zakładu 
| stawili się wczoraj rano do codzien 
nego raportu, okazało się, że w 
| przeciągu nocy z budynku t. zw. 

karnej rodziny“ zdołało zbiec 

17 młodocianych przestępców, 

odsiadujących karę za przestęp- 


jstwa na terenie zakładu. Zbiego- 


wie byli przeważnie chłopcami w 
wieku od lat 15 do 18, skazanymi 
przez sądy na karę pobytu w za- 
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Miss L. shaw Stewert, w czasie osta tnich wiosennych gonitw na swym 


4-1atku 


STEFAN MIEDRZYNSKI 
a O ZA RO 


M A £ 


„Smoky. 


PA 


DO ZABAWY 


POW 


Było to jednak na dzisiaj wszy- 
stko, co mógł osiągnąć. Triumfo- 
wał, chociaż nie osiągnął swego 
celi. Dorniłowicz milczał, mimo 
ł jego dygocące ramiona, świad- 
czyły o niewypowiedzianem cier 
pieniu, które musiał w tej chwili 
przeżywać, I tak było. Rozumiał 
go dobrze. Wiedział, dlaczego 
przyszedł do kuchni i milczał, 
Musiał milczeć, ale cios był wy- 


mierzony. dobrze. O:mdlewał z 
bólu. 
Uzdoński spojrzał mimowoli 


«a Franię i przeraził się zawzię- 
tym wyrazem jej ohydnej twa- 
rzy. Byla podobna do zwierza, 
zaatakowanego w  legowisku. 
Wściekłość dusiła ją. Rozumiała 
w tej całej rozmowy tylko to, że 
pan Uzdoński (lokator nawet, nie 


IESĆ 


pan) obraził jej narzeczonego i 
gotowa była stanąć w jego obro- 
nie, ryzykując wszystko, nawet 
służbę, 

Nie czekając na jej wybuch, 
Uzdoński wysunął się z kuchni, 
obrzuciwszy raz jeszcze niena- 
wistnym urokiem, skuloną na 
krześle postać Dorniłowicza. Wró 
cił do gabinetu i usiadłszy przy 
biurku, odetchnął głęboko. Jego 
ludzkie serce uczuło wielką uige, 
a Świat wydawał mu się naresz- 
cie trochę piękniejszy. 


ROZDZIAŁ XI. 


Trzy dni później stała się rzecz 
niezwykle ważna. Uzdoński otizy 
mał od pani Stradiłowskiej tele- 
fom, z prośbą aby koniecznie 
przyszedł tegoż dnia waw WIECZO 


| 


Iktóre waliło mu w piersiach I 


kładzie poprawczym za szereg po- 
ważnych przestępstw. 

Dyrektor zakładu, p. Jaszumski, 
zdecydował nie zawiadamiać:o u- 
cieczce policji i zarządził śledztwo 
na własną rękę. 

Jak wykazało dochodzenie, n- 
cieczka odbyła się w okoliczno- 
ściach sensacyjnych. Zbiegowie za- 
wiązali najprawdopodobniej spi- 
sek i ułożyli szczegółowo plan u= 
cieczki. Kiedy o godz. 7 wieczorem 
cały zakład udał się na spocży- 
nek nocny, spiskawcy przystawili 
do niato wanego okna ławkę i na- 
ciskając wspólnemi siłami, 

wyważyli kratę, 
poczem spuścili się na dziedziniec. 
Nie zauważeni przez nikogo, wy- 
dostali się za bramę i pódjęli u- 
cieczkę 


Po wykryciu ucieczki dyr. Ja- 
szuniski zmobilizował natychmiast 
służbę zakładu i zarządził pościg. 
Pracownicy zakładu 

dosiedli koni 
i popędzili w stronę puszczy Marja- 
wickiej, gdzie, jak spodziewano się, 
mogli ukryć się zbięgowie. 

Póczątkówo pościg nię dał žad- 
nych wyników. Dopiero w odległo- 
ści 12 km. od Stydzieńca, w okoli- 
cach Mszczonowa, natrafiono na 

rupę zbiegów, którzy ukryli się w 
esie. Uczestnicy pościgu zotgani- 
zowali obławę, która zakończyła 
się ujęciem 

11 zbiegów. ` 


Schwytanych odstawiono. z po- 
wrotem do zakładu w Stydzieńcu. 
Zapytywani 0.,powód ucieczki, 


Pierwszy poseł Meksyku w Polsce 


Wreczenie listów uwierzytelniajacy h na Zamtu 


WARSZAWA, 1.5. 
Poseł nadzwyczajny i minister 
pełnomocny Stanów Zjednoczó- 
mych Meksyku p. Rudoli Nervo 
złożył wczoraj p. Prezydentowi 
Rzeczypospolitej swe listy uwie- 
rzytelniające na uroczystej au- 

djencji na Zamku Królewskim. 
Przy wręczaniu listów uwierzy 


Meksyku wygłosił 
w którem m. in. 


dnoczonych 
przemówienie, 
oświadczył: 

Jestem wysłannikiem nowej prży- 
jaźni dla narodu polskiego, a misia, któ 
ra została mi powierzaną, sama przez 
się zaszczytha i przyjemna, jest nią 
tembardziej dla mnie, ponieważ zbliża 
mnie do narodu, który zawsze wzbu- 
dza! we mnie podziw i sympątję i z któ 
rego szląchetnej i serdecznej gościn= 
ności poprzednio miałem już sposob 
ność korzystać. 

P. Prezydent Rzeczypospolitej 
odpowiedział, podnosząc, iż w o- 
sobie min. Nervo wita pierwsze- 
go przedstawiciela  Meksy 
Polsce. 

P. Prezydent przypomniał, iż 
min. Nervo bawił już w Polsce w 


rem, gdyż pragnie się z nim na- 
radzić w pewnej bardzo ważnej 
sprawie. Usłysząwszy jej głos 
a wwa zadygotał ze szczę- 
cią. 

Właśnie upłynął tydzień od pa 
miętnego wieczoru, w którym ro 
zegrała się ta straszliwa scena 
i był przekonany, że nie będzi 
się jej mógł pokazać na oczy, 
tymczasem wbrew temu przewi- 


ywaniu zwróciła się do niego zld 


prośbą o radę. W pierwszej chwi 
li nie mógł wydobyć z siebie gło- 
su ze wzruszenia, dopiero ode- 
tchnąwszy kilka razy głęboko, za 
pewni ją z wielkim szącimkiemi 
powagą, że stawi się na umówio- 
ną godzinę. 

Prosiła, aby przyszedł o Szó- 
stej. Kiedy już miąła odłożyć te- 
lefon, widoczrie zawąhała się, 
gdyż usłysza jakiś szmer, jakby 
westchnienie czy przerwany, nie 
domówiewy szept. — Czekał co 
powie jeszcze, z bijącem sercem 
tań 
czyło, nie mogąc się uspokoić, 

Wreszcie rzekła głosem, który 
brzmiał ciepło I z pewnem. jak 
mu się zdawało, nawet zażęno- 
waniem, czy skruchą. M 


telniających poseł Stanów Zje- |; 


misji specjalnej przed kilku laty 
| i że pozostawił po sobie najlepsze 
wspomnienia. 

Nie wątpię zatem —= mówił dalej p. 
Prezydent — że te wspomnienia będą 
Pany pomocne dlą dalszego, lepszego po 
znanią naszego kraju i dla oceny roz 
wojy, jaki tu nastąpił na wszystkich 
polach, otwierając dła stosunków eko» 
nomicznych i kulturalnych nowe drogi, 
Krs zbliżyć powiiny oba nasze na- 
y 


Przy wręczaniu listów uwierzy 
telniających obecni byli min. Za- 

leski, szef kancelarji cywilnej Li- 

sięwicz, dyrektor prot. dypl. 

| Romer oraz członkowie domu cy 
wilnego i wojskowego p. Prezy- 
denta. 


ATTACHES WOSKOWI 


na wvcieczce w Toruniu 


TORUŃ 1.5. Przybyła tu wy- 
cieczka 10 attaches wojskowych 


ku w |poselstw, akredytowanych przy 


rządzie polskim. Celem wyciecz- 
ki było zwiedzenie szkół woj- 
skowych i kursów. 


| anama A A A PA A A ~ 


— Dziękuję panu. Postąpił pan, 
jak prawdziwy dżentelmen. 

Narazie nie rozumiał o czem 
mówi. Jego rozmowa w kuchni z 
Dorniłowiczem trzy dni temu, 
przyszłą mu na myśl i oblała go 
krwią. Ządrżał z przerażenia, że 
wie już o tem i że ciepły ton jej 
słów jest szyderstwem. Ale było 
przeciwnie, Dziękowała mu na- 
prawdę za to, że zaniechał poje- 
u, zamykając w ten sposób 
całą awanturę, w ścisłem kole 
ich trojga. A może istotnie kocha- 


ła tylko Dorniłowicza i była mu | bet 


ięczna za uratowanie życia— 
kochankowi? To było najprawdo 
podobriiejsze. 

Uzdański nie zdawał sobie 
sprawy narazie z tego, co ją i- 
stotnie skłoniło do wyrażenia te- 
go podziękowania, wiedział jed- 
nak napewno, że jest zadowolona 
z tego, że się nie zemścił na nim 
za swą straszliwą obrazę, Prze- 
myślawszy dobrze to zdarzenie, 
doszędł do przekonania, że gdy- 
by wyzwał Dorniławicza i zabił 
go lub ranił, nie darowałaby mu 
tego nigdy. 

W fali atakującej go rozpaczy, 
ale myślał nigdy o tem, jakby so- 

| ( 


oczach, postrzeliwszy Dorniłow 


zbiegowie oświadczyli, że warunki 
pobytu w „Rodzinie karnej* były 
dla nich nie do zniesienia. 
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WYKRYCIE WYSTĘ?NEJ 
BANDY 


BYDGOSZCZ 1.5. — Telegr. 
wł. — Policja w Tczewie wpadła 
a trop szeroko rozgałęzionej ban 
dy przemytników, którzy prze= 
mycali do Niemiec i Gdańska po 
szukiwanych przez policję kry= 
minalistów i poborowych. 
Aresztowano Chaima Polusa, 
Eliasza Putermana, Fajbusia Bra 
ma, Jankla Mendelbauma i Jana 
Marcińskiego. Przemytnicy ci po 
bierali od przemycanych po 20 
do 100 dolarów, Afera ta zatacza 
coraz szersze kręgi. 


PONURA ZBRJDN A 
$ IRYTYSIOW 


LAS PALMAS 1.5. W Las Pal 
mas aresztowano 12 osób w 
związku ze zbrodnią, spełnioną 
pod wpływem spirytyzmu. 


Medjum, biorące udział w. 
seansach, na których rzekomo 
miał komunikować się za jego 


pośrednictwem z rodziną, mło- 
dy człowiek, który niedawno 
zmarł, oświadczyło, iż koniecz= 
nem jest poświęcenie kogokol- 
wiek z rodziny, by zmarły mógł 
„wydostać się z piekła“, 

Gdy po ciągnięciu losów nikt 
z rodziny nie chciał poświęcić 
się, wyraziła swą zgodę poniesie 
nia ofiary siostra zmarłego. 

Po 4-ch godzinach najokrop= 
niejszych męczarni ofiara współ 
czesnego zabobonu zmarła pod 
uderzeniami zwyrodniałej ros 
dziny i przyjaciół zmarłego, 


SYN GKNDH' EGO W WIĘZ ENIU 
za udział w axcji 
antvangielsk ej 
DELHI 1.5. Syn Gandhieco 


Pościg za pozostałymi 6 zbiega-| Devidas został skazany na rok 


mi trwa. 

Wieść o ucieczce 17 wychowan- 
ków wywołała w całym zakładzie 
wielkie poruszenie. Kilkunastu wy 
chowanków usiłowało pójść w śla 
dy swoich kolegów, lecz energicz= 
ne zarządzenia dyrekcji zapobie- 
gły na czas ucieczce. W przewi- 
dywaniu nowych prób ucieczki 
funkcjonarjuszom zakładu wydano 
rozkaz 

ostrego pogotowia. 

Możliwość ucieczki tak licznej 
grupy z pawilonu karnego wskazu 
je, iż stosunki w Studzieńcu nie do 
slęgły jeszcze tego poziomu, na ja- 
kim powinien 'zndłdować się za- 
kład poprawczy dla młodocianych 
przestępców. 


3e:) 


więzienia za udział w akcji anty» 

angielskiej, 

WARE WADA WITA GAEL e TAL I aD 
ROZWIĄZANIE ZADANIA 


z dn. 17 kwietnia b, r. 
Bizun, bizon, bilon, balon, galon, galop 


ROZWIĄZANIE ZADANIA 
z dn. 18 kwietnia b. r. * 
Katowice. 
ROZWIĄZANIE ZADANIA 
z dn. 23 kwietnia b. r. 


Sól niepodległości 


Oddana Gandhiemu młodzież | 


induska warzy „sól 


ma 


niepodległości* nad brze4 


A 


ziem Oceanu Indyjskiego. 


bie straszliwie zaszkodził w je 
i 
cza. Teraz dopiero rozumiał swo- 
je postanowienie, jak-że szczęśli- 
we, jak-że dyplomatyczne, jak-że 
mądre. Dzięki temu właśnie stał 
się w jej oczach ofiarą wybryku, 
niepoczytalnego głupca, postępku 
tak szalonego i nikczemnego, że 
nie będącego w Sile obniżyć jego, 
Uzdońskiego, w oczech ludzi ro- 
zumnych i poważnych. 

Uzdoński podziwiał i błogosła- 
wił przenikliwość doktora From- 
ga. Był wprawdzie tego same- 
go zdania od pierwszej chwili, że 
pojedynek z Dorniłowiczem, nie 
przyniósłby mu żadnej satysfa- 
koji, był to jednakże raczej żal 
i gorycz z powodu zbyt niedosta- 
tecznego zadośćuczynienia. 

Nie przewidział tego, co tak 
świetnie wytłumaczył doktór 
Fromberg, że dzięki temu będzie 
uchodził za człowieka, który po- 
święca swą dumę dla celów wyż- 
szych. Nie wątpił, że pani Stradi- 
łowska tak rozumiała jego dobro 
wolne zrzeczenie się przysługu- 
jącego mu prawa... i tembardziej 
musiała potępiąć Dorniłowicza, 

Po. raz niewiadomo który przę” 


| konat się, jak najstraszliwsze nie- 
powodz 


enia mogą się obrócić na 


korzyść przy odrobinie szczęścia 
w tej nieubłaganej grze, którą 
człowiek prowadzi w życiu z je- 
go złemi siłami. Jak-że jest po» 
trzebne tło coś nieuchwytnego, 
uieokreślonego, co przynosi wys 
graną. i 


Uważał zawsze, że tylko swej 
ciężkiej, wytrwałej pracy zas 
wdzjęczał wszystko, co posiadał 
i tak było istotnie, ale ta praca os 
wocowała, jak drzewko zasadzo+ 
ne szczęśliwą ręką. Nikt nigdy 
nie dowie się, jakie tajemne wpły 
wy rządzą temi szczęśliwemi 
zbiegami okoliczności, które pos 
trafią człowiekowi dać nieocze» 
kiwane zwycięstwo. Jednakże był 
wą tak, że zaczynamy odczuwać 
koło siebie idący za nami cień 
dobrego niewidzialnego przyjacie 
la i rozumiemy, że życie naprawa 
dę Ara się do nas. 

całej tej sprawie najbar: 
dziej chodziło mu o nią i naja 
mniej myślał właśnie o tem. jak 
postąpić, żeby osiągnąć ten sam 
punkt widzenia, jaki miała onay 


(D. c. n.), 


- 


RADZIMY PANU 


KOŁO 12 GROSZY. 


KTORY W PRENUMERACIE Z ODNOSZENIEM DO DOMU 


KOSZTUJE DZIENNIE TYLKO © 


— ZAPRENUMEROWAC — „EXPRESS LUBELSKI”, 


Str. 4. 


Dzień 1 Maja 


przeminął w Lublinie spokojnie. 


Dzień 1 Maja —święto świata robot- 
niczego wbrew wszelkim przewidywa- 
niom i przypuszczeniom minął w Lu- 
blinie nadzwyczaj spokojnie. 

Polskie partje socjalistyczne wy- 
stąpiły liczebnie bardzo słabo. 

znacznie większej liczbie stawili 
się zwolennicy P, P, S. lewicy (Komu- 
niści). Liczba ich wynosiła ponad dwa 
tysiące osób. Licznie też wystąpił 
„Bund” w liczbie także paru tysięcy 
osób. 

Przebieg uroczystości pierwszoma- 
jowej bvł następujący. 

Na placu Bychawskim przed loka- 
lem T.U.R. zebrała się P.P.S. C.K.W. 
w liczbie paruset osób. Do zgroma- 
dzonych przemawiali p. p. Barański 
i Kowalski. Około łany 10 m. 30 
zebrani wyruszyli ulicami Zamojską 
i Królewską na Plac Łokietka—gdzie 
połączyli się z Bundem. Na czele po- 
chodu kroczyli p.p. dr. Drożdż i Pellar 

W Rusałce zebrali się zwolennicy 
P.P.5, lewicy w liczbie około 2000 osób. 

Wybitnie demagogiczne przemówie- 
nia wygłosili Jedliński (bylv policjant 


obecnie bezrobotny) i Grzesikowski 
z ramienia Rady Zawodowych Związ- 
ków Robotniczych, poczem uformo- 
wał się pochód, który ruszył na Bro- 
nowice przeszedł ulicami Skibińską— 
Łęczyńską wrócił na Zamojską i po 
przemówieniu Jedlińskiego spokojnie 
rozwiązał się, 

Najlepiej był zorganizowany i naj- 
liczniej wystąpił w pochodzie Bund. 

Po zbiórce i przemówieniach sfor- 
mułował się pochód, który na placu 
Łokietka zlał się z pochodem P. P. S. 
C. K. W. 

Po zlaniu się pochodów uczestnicy 
ich w długiej kolumnie w ilości już 
paru tysięcy osób z transparentami i 
20 sztandarami wyruszyli Krak. 
Przedm. w stronę ul. Lipowej. 

Na ulicy Lipowej pochód zatrzymał 
się. Specjalna delegacja złożyła wień- 
ce na grobie ks. Ściegiennego. 


Po przemówieniach pochód roz- 


dzielił się. Bund ruszył w stronę uli- 
w 
stronę Bychawskiej, poczem pochody 


cy Lubartowskiej P. P. S. C.K W 


ruzwiązały się. 


SEZONY OD 1 MAJA: 


4-ro Tygodniowy 


KURS 


IWONICZ-ZDRÓJ 


ZAKŁAD ZDROJOWO - KĄPIELOWY 
i KLIMATYCZNY 


Najsilniejsza solanka jodowa — Szczawa — Żelazista 
Źródło siarczane — Znakomita borowina 


Województwo Lwowskie — Powiat Krosno. 


Komisja Uzdrowiskowa. 


SPAWANIA 
i CIĘCIA 


NOWY ZARZĄD. 


METALI 


.W WARSZAWIE 


b. r. o godz. 


Piątek, 2 maja 1930 r. 


Spiesz czemprędzej do Morajnego 
Kapucyńska 3 nabyć los 21-ej Loterji, bo 
Tylko MORA JNE sprzedaje najszczęśliwsze losy Loterji Państwowej 
Tylko MORAJNE rozdawał i rozdaje szczęście, bogactwo w Lublinie 
Tylko MORAJNE wypłacił dotąd miljony złotych wygranych na losy, 

kupione w jego Kolekturze 
Tylko MORA JNE wypłaca natychmiast swoim Graczom wszelkie 


wygrane, nie czekając głównej tabeli 

Tylko MORA JNE dał swoim Grsczom największe wygrane. jak 
400000 złotych, 350.000 złotych 80.000 złotych, 
50.000 złotych i wiele innych 

Tylko MORA JNE ma największy wybór szczęśliwych losów w Lublinie 

Ciągnienie już wkrótce! Ćwiartka losu kosztuje tylko 10 zł tych! 
Glówna wygrana 750000 zł. Co drugi los wygrywa! Więc pamiętaj: 
jeśli chcesz wygrać, to wygrasz tylko u MORAJ EGO 


[W LÓGLNIE i WOJENOGZTWIE. | 


Teatr Miejski. Dziś farsa p. t. 
„Dudek”. 


Podziękowanie. Przewielebnemu 
ks. Proboszczowi i łaskawym parafja- 
nom z Czerniejowa, za pamięć i hoj- 
ną ofiarę święconego dla ubogich 
Sierot „Domu Żarobkowego”, w imie- 
(| niu obdarzonych dzieci—„Bóg zapłać” 

Kino „Corso“, Dziś od godz. ! składają Siostry Miłosierdzia. 

3 m. 45 po poł. film niemej wersji Wąsy i peruka. Teatr miejski 
p. t, „Zdobywca serc“ z lwanem Moz- | przygotował ostatnio sztukę Korze- 
żuchinem w gł. roli, wieczorem od niowskiego „Wąsy i peruka". 

godz. 5 m. 30 film dźwiękowo-śpiewny ; Premjera jej odbędzie się w sobotę 
p. t. „Moralność Pani Dulskiej". i e drugie z kolei przedstawienie w nie- 

Kino „Uciecha“, Dziś „W obronie ; dzielę 4 b. m. 
kobiety”. : | Do Rezerwistów i b. Wojsko- 


Kino „Wiedza“, Dziś „Tułaczka | wych. Zarząd Stow. Rezerwistów i b. 

Księżnej Trubeckiej" A Wojskowych wzywa wszystkich człon- 

p ków komp, P. Zw. do stawienia się 

Powiatowa Kasa Chorych ' w dniu 2 maja r. b. o godz. 18-ej w 

w Lublinie zawiadamia lokalu Stowarzyszenia celem pobra- 

ubezpieczonych, że ostatecz- nia umundurowania, do uroczystego 
ny termin wydawania legitymacji 


obchodu święta 3-go Maja. 
przedłuża do dnia 30-go czer- | AUMEUNMUNNZNECKUNINNNNANE 
wca 1930 r. Legitymacje będą 


wydawane w godzinach od S-ej Koniec działu redakcyjnego 


do 7-ej wieczorem w lokalu Ka- 
sy Chorych, ul. Krakowskie Przed- 
mieście Nr. 72. 


Komisarz Rządowy: 
(-) J. Sulimirski. 


Dyrektor wydawnictwa i wydawca 
FRANCISZEK GŁOWIŃSKI 
Redaktor: WACŁAW GRALEWSKI 


Sekretarz redakcji i redaktor 
odpowiedzialny : 


WŁADYSŁAW WĄCHAŁA. 
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NAJLEPSZE SZWEDZKIE WIRÓWKI 
DO ODTŁUSZCZANIA MLEKA 
Z 15-0 LETNIĄ GWARANCJĄ 


„PRIMUS-BRISTOL” 


dostarcza bezpośrednio gospodarzom 
na bardzo dogodnych warunkach spłaty 
warszawski skład fabryczny, firma 


$. JAKUBOWICZ, Warzawa, Żel. Brama 6, tel, 44-56; 


enniki na żądanie bezpłatnie. 


KSIĄŻKI DLA 


DOROSŁYCH 


ARETINO: Żywoty kurtyzan A > r : d è > „zł 4.80 
BRAMTOME: Żywoty Pań swawolnych 2 tomy 700 str. . zł. 5— 
BALZAC: Blaski i nędze z życia kurtyzan $ ` - r „zł. 4— 
BOKACJUSZ: Dekameron, 2 tomy ilustr. 700 str. . „zh, 10 
BÓHME: Pamiętnik kobiety upadłej . A L. á ć „zł. 4— 
DEKOBRA: Gdy będzież kurtyzarią . k a P . . „zł. 4- 
NERWAL: Przygody kawalera de Faublas > ż : „zł 3— 
TEDESKO: 50 przygód miłosnych polskiego donżuana . zł, 3— 
KUPRIN: Jama 400 stronic . Š $ ź r 2 zł 4— 
GONCOURT: Kurtyżana Eliza . T A ar 
MARGUERITE: Ulicznica, 2 tomy „zł. 10.— 

» Uwiedziona . „zł, 8— 

p Dziewczęta . „zł 6— 

5 Grzech . $ „zł. 4— 

„ Kwiat na ruinach. „zł. 2.50 
PREWOST: Dziewiczy mężczyzna ; à X „zł. 6— 
PITIGRILLI: Dziewictwo osiemnastokaratowe . $ : - „zł. 6.50 

La „Beaute“ album aktów kobiecych. 16. osobnych tablic, 
większy format Zł, 6.—, wyszło 10 zeszytów. 

Prof. BLOCH: Życie płciowe naszych czasów. duży tom. 500 stronic zł. 15,— 
FOREL: Zagadnienia seksualne, 2 tomy ilustrowane 400 stronic . zł. 5.-- 
REMY de GOURMONT: Fizyka miłości 5 „zk 3— 
DARWIN: Pochodzenie człowieka . R zł. 3.— 
BREYER: Wielki lekarz domowy, 600 stronic „zł 6— 
HOCHE: Niebezpieczny wiek mężczyzny . z A „zł 4—= 
GERLING: Życie miłosne i płciowe człowieka . 0% E HB 
STENDHAL: O miłości. 500 stronic . $ „zł. 5— 
SROKOWSKI: Kult Ciała x : š R ź ; ; „zł 6— 
SLIOSKIN: Romans baletnicy ; „zł, 3: 
STAŚKO: Wenus z nad Sanu + PSROBAA 


DAHL: Te panie z 12-tki . > « 
LONDRES: Handel żywym towarem . 
WROBLEWSKI: Romans kurtyzany . 
WEININGER: Płeć i charakter. 2 tom 
WACHET: Niepokój płciowy ź 
WYROBEK: Choroby weneryczne 
PROSALUS: Życie płciowe . 


Lamówienia wysyłam pocztą za pobraniem. 
J. NUSBAUM, WARSZAWA, UL. CHŁODNA 1 


Konto czekowe w P. K., ©. 18554. 
Wpłacający należność przez P. K. O. oszczędza sobie koszta przes 


y 700 str. 


ty. 
44 


rozpocznie się 15-go maja 2 red popoł. 

/ - w szkole przy ul. GROCHOWSKIEJ 52. 
Zapisy i informacje: Warszawa 
Mazowiecka 7, tel. 209 - 75. 


174 DYREKCJA 


' Lubelskiego Towarzystwa Kredytowego Miejskiego. 


Ponieważ w pierwszym terminie, wyznaczonym do sprzedaży przez publiczną licytację nieru- 
chomości w m. Lublinie Nr. hip. 61 nikt nie zaofiarował sumy sprzedażnej zł. 165,000, przeto 
na zasadzie $ 96 Ustawy T-wa Dyrekcja decyzją z dn. 10 marca 1930 r. wyznaczyła powtórny 
termin licytacji i$skutkiem tego podaje do powszechnej wiadomości: że nieruchomość w m. Lublinie 
przy ul. Grodzkiej położona i Nr. hip. 61 oznaczona, 'pożyczką Towarzystwa w sumie złotych 110.000 
obciążona, wystawioną została na sprzedaż w drodze licytacji publicznej, która odbędzie się w dn. 
26 maja 1930 r. o godz, 10 rano, w kancelarji Notarjusza przy Wydziale Hipotecznym Sądu Okrę= 
gowego w Lublinie, pod Nr. 163, (Krak.-Pi zedm. Nr. 76), Stefana Smólskiego lub osoby go zastępującej. 

Zbiór objaśnień i warunków sprzedaży złożony do księgi wieczystej przejrzany być może 
w Wydziale Hipotecznym i w biurze Dyrekcji. 

Licytacja rozpocznie się od reszty nieumorzonej dotychczas pożyczki Towarzystwa, to jest 
od sumy zł. 108872 gr. z dodaniem do tej sumy zalegających w dacie sprzedaży: rat, procentów 
od nich, kosztów i wilejowanych podatków skarbowych i komunalnych wsilości, jaka pr i F 
będzie w terminie licytdcji (obecnie zaległe raty, procenty i koszta wynoszą zł. 29793 gr. 16). 

razie niestawienia się licytantów nieruchomość przejdzie na własność Towarzystwa. | 

Stosownie do warunków licytacyjnych przystępujący do licytacji jest obowiązany złożyć 
| Notarjuszowi, przed którym odbywa się licytacja, vadium w sumie złotych 30.000 w gotowiźnie lub 
Dodajemy Sw listach zastawnych Lubelskiego Towarzystwa Kredytowego Miejskiego z bieżącym kuponen 
według kursu giełdowego. f 

8 Nowonabywcę obowiązuje we wszystkich szczegółach Zbiór objaśnień i warunków spr 
przęchowywany w zbiorze dokumentów księgi hipotecznej. 


Około 20.000 szoferów w Ameryce 
i Europie 
ukończyło szkoły samochodowe 


y. M. Ç. A. 
i zajmuje dziś niezależne stanowiska. 
Posiadając dyplom naszej Szkoły pracę znajdziesz nie tylko 
w POLSCE, lecz i ZAGRANICĄ, gdyż 
© oddziały Y.M.C.A 
rozsiane po całym świecie zawsze przyjdą Ci z pomocą. 
Opłata za całkowite wyszkolenie teoretyczne, praktyczne 
ŻA wraz z nauką jazdy wynosi 


Życie płciowe! Seksualizm! 

Celem rozpowszechnienia 
wydawnictw „Świt”, poleca 
10 cennych tI pasyteosay ch 
‘| książek tylko za § zł. 1) Dr. 
| Jozan: „Życie awe ko- 
biety”*, Poradnik Viekarski, 
2) Dr. Werner: „Lekarz do- 


oR, — masaż. Leczenie 
wszelkich chorób. 3) Dr. 
Mis'ewicz:„Samogwałt męż- 
czyzn koblet“. 4) Dr.Wel- 
ninger: „Tajemnice kobiet 
i mężczyzn*', 5) Dr. Kora- 
biewicz: „Choroby weneryczne“. 
innych, pożytecznych książek, razem 10, käia- 
żek tylko za 5 zł, — Wysyłamy za gołó 
lub za zaliczką pocztową, na wydatki załączyć 
50 (można znaczki po<ztowe). - i 
R 


edakcja, ŚWIT”, Nowowiejska 32—6. 


5 


Wszelkich informacyj udziela 


Dyrekcja Karsów Kierowców Samochodowych Związku Włodzeży C Chreicijaiskiej MGA. 


arszawa—Podwale 7. 


I zł. l. E 
WARSZAWA, 


7 
da 


+ % 


Jak można przekonac? 


z IDEALNA KĄPIEL 
_ KOSODRZEWINOWA. 


———— 


I, l, Z. 48/50. 
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Ogłoszenie. 


Szumny podpis pod pięknym obrazkiem Dnia 11 kwietnia 1930 roku Sąd Okręgowy zaocznie wydał 
Huty Szklanej, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością w Lu= 
blinie na Tatarach i datę otwarcia upadłości tymczasowo ozna- 
czyć na dzień 1 października 1929 roku, zamianować Sędzią Ko= 
misarzem upadłości Sędziego Piotra Qnoińskiego a kuratorem 
upadłości Adwokata Stanisława Wąsowskiego, nakazać bezzwłocz- 
ne opieczętowanie majątku upadłej spółki a mianowicie towarów 
i ruchomości znajdujących się w fabryce (hucie) na Tatarach 
w Lublinie jak również nałożenia aresztu na należące się spółce 
sumy od Państwowego Monopolu Spirytusowego w Warszawie i wo- 
góle opjeczętowanie i zajęcie majątku spółki gdziekolwiek takowy 
się znajduje, wyrok opatrzyć rygorem tymczasowego wykonania. 
Wobec powyższego Komisarz Upadłości niniejszym wzywa wszyst 
kich wierzycieli firmy „Spółka Robotnicza Huta Szklana” sp. z ogr. 
odp. w Lublinie na Tatarach aby w dniu 5 maja r. b. o godzinie 
9 stawili się w gmachu Sądu Okręgowego I. Wydział Cywilny, ce~ 


zastosowane przez lekarzy: Silvikrin pomaga. Na podstawie tego zdania apelujemy nietylko 
do oka, lecz także do rozumu i dlatego też prosimy przeczytać uważnie następujące wiersze. 


Wypadanie włosów, ły 


200 razy powiększone 
1 Cystyna wedlug Hefftera 
„ jest pseudotlenkiem (materja 
fermentująca) o podpadająco 
wysokiej zawartości organicznie 
związanej siarki. Przy paleniu 
włosów wytwarza osobliwy 


sina i 
NE: 


200 razy powiększone 200 razy powiększone 


20 


materjały strukturalne włosa 


2 Tyrosyna jest według 
„ Burowa ważnym skład- 
nikiem odżywczym dla 
tkanki wytwarzającej 
włosy. 


J Tryptophan jest wedlug 
„ Hopkinsa nadzwyczaj war- 
tościowym składnikiem 
sensie 


w 
iologicznym dla two- 
rzenia komórek. 


zapach 


Równocześnie z tworzeniem się łupieży, rogowaciele skóra głowy 
(hyperkeratoza). Dotknięci tą dolegliwością używali z regóły różnych środ- 
ków, a że im nie pomagały, przestali w końcu ich używać. A dlaczego 
im nie pomagały? Ponieważ cebulki takiej skóry głowy na wiele środ- 


Powyższe powiększone ryciny przedstawiają materjały strukturalne 
włosa i stanowią poniekąd jego szkielet. Głównie z tych materjałów wy- 
twarzają cebulki włosowe nasze uwłosienie. 

Ciekawe własności Cystyny (rycina 1) stały się objektem gruntow- 


nych badań poważnych uczonych, gdyż Cystyna oddziaływuje fermentują- 
co, czyli podnieca, pędzi, buduje. 

Tyrosyna (rycina 2-ga) jest dla porost 
AAE c rissa i taksamo koniecznym, jak Tr 

m laureat nagrody Nobla, biochemik Sir Frederic Hopkins mówi, że bez 
ryptophanu tworzenie komórek, jest niemożliwe. Ponisważ włos powstaje 
rzez tworzenie komórek, zawartość Tryptophanu przy poroście włosów 
est niezbędna. 

Wszelkie wyżej wymienione materjały strukturalne włosa zawarte 
są tylko w „Silvikrin-kuracji- włosów w komplecie 
siły działania „Siłvikrin-kuracji-włosów, w komplecie” 
następujące rzeczy: 


a) Zachodzi tylko osł 
natomiast skóra głowy 
zmian. 


u włosów ważnym składnikiem 
ptophan (rycina 3 cia), o któ- 


(D. R. P,) Odnośnie 
należy uwzględnić 


cebulek włosowych 
nie wykazuje żadnych 


Osłabienie cebulek włosowych następuje zwykle po ciężkich choro- 
bach, jak grypie i t. p. Zastosowanie w tym czej „Sivilkrin-kuracji- 
wło w komplecie” usunęło osłabienie cebulek w krótkim czasie acz- 
kolwiek — jak o tem donoszono — głowa już wyłysiała i wszelkie po- 
przednio używanegśrodki były bezskuteczne, Osłabienie samych cebulek 
włosowych można więc zwalczać szybko i skutecznie Silvikrinem. Wiele 
ciekawsze są wyniki w wypadkach podanych pod b) i to dlatego, że do- 
stęp do nich jest o wiele trudniejszy i niestety stanowią główną przy- 
czynę łysienia. 


b) Zły stan skóry głowy i słabość cebulek są 
czyną jewana, przy poroście włosów w prze- 
ważnych wypadkach. 

Osłabienie cebulek włosowych, jest w tych wypadkach skutkiem 
coraz głębiej wnikających się zmian skóry. Uwydatnia to się na skórze 
głowy początkowo przez tworzenie się łupieży, nadmierne wydzielanie się 
tłuszczu i częste swędzenie. Wypadanie włosów nie jest podpadające, 
włos staje się coraz cieńszy i krótszy, aż w końcu pozostaje zaledwie wi- 
daialny puszek na łysinie, 


ków wogóle nie reagują. Recepty naszych pradziadów zapewne nie do- 
rosły tym trudnym zadaniom. W tych wypadkach zgodnie z wieuzą na- 
leży wpierw oczyścić skórę, przygotować ją jak glebę w sensie fizjo- 
legiczno-kosmetycznym. Cystyna (obraz 1-szy) działa tu doskonale ją- 
ko środek przeciw rogowaceniu, gdyż zawarta w niej siarka staje się 
natychmiast czynną na skórze głowy (tak zwany status nascendi) (sto- 
ień 1) i stopniowo pobudza cebulki do dawniejszej siły produkcyjnej 
stopień 2). Dlatego też stopniowe działanie Silvikrin - kuracji - włosów 
w komplecie” jest rozstrzygające, tak, że nawet Prof. uniwersytetu Dr. 
med. Polland mówi o „Silvikrin-kuracji-włosów w komplecie” jako warto- 
ściowo decydującej. Z tych krótkich wywodów odniosą Szan. Czy- 
telnicy wrażenie, że „Silvikrin - kuracja - włosów w komplecie” jest wyni- 
kiem nadzwyczajnej pra i badań naukowych, Zanim P. P. wydacie 
pieniądze prosimy zgłosić się wpierw do nns. Wyślemy natychmiast 
bezpłatnie broszurę p. t. „Wypadanie i regeneracja włosów”, oraz cie- 
kawe orzeczenia o działaniu Silvikrinu. Do przesyłki dołączamy jesz- 
cze małą paczkę Silvikrin - Shampoonu. Silvikrin - Shampoon zawiera 
również materjał strukturalny 


włosa, Poniższy kupon prosimy wypełnić 
-i nam przesłać. ; 


( ; Kupon przesyłki bezpłatnej. 


Wysłać w kopercie zaopatrzonej w znaczek pocztowy do: 
- SILVIKRIN-VERTRIEB, Gdańsk 322 Böttcheugasse 23/27. 


lem zgłoszenia swych pretensji, wysłuchania sprawozdania kuratora 


oraz mianowania syndyków tymcz 


asowych upadłości. 


(—) Komisarz Upadłości P. Gnoiński 


za zgodność Kurator Upadłośc 


i Adwokat (—) St. Wąsowski. 
Z buldoczka 26/IV na ulicy 


Drobne c głoszenia. 


Ą"qszerka Marja Lutz, Królewska 
Ni 6, przyjmuje zamówienia, 
udziela porad. 1 


jwa domki do sprzedania. Miesz- 
kania wolne. Wiadomość "e 


Kte poszukuje posady, pracy lub 
ubocznego zarobku — niech za- 
łączy 50 groszy w znaczkach poczto- 
wych i nadeśle swój adres pod: Boja 
nowski, Czarna Woda (Pomorze). 282 


pa 


Nójświeższe modele kapeluszy Te- 
r- 
1050 


| 
l 
niewiele mówi, a rzadko kiedy kogo przekona o dobroci 
jakiegokolwiek preparatu. Powyższe ryciny demonstrują osiągnięte wyniki zabiegami Silvikrinem | wyrok następujący: ogłosić upadłość firmy „Spółka Robotnicza 


tnich nadeszły do firmy M. 
wińska, Krak.- Przedm. 55. 


kazyjnie sprzedam nowe trzy- 
O lampowe radjo z głośnikiem 


` Proszę mi przesłać bezpłatnie i franko: | | By- 
1. Próbke Silvikrin-Shampoonu. - | chawska 37—10 1057 
z podłe oe od ód i praga a włosów”, 545 z ine 
„ Doniesienia o skuteczności Silvikrinu. zalesione, okolica - 
| i Place bitnie sucha, aa 
Nazwisko - cza — przy szosie i kolejce w pobli- 
arszawy od 15 gr. za ło- 
miejscowość — kieć kwadr. na oj, adi spła- 
e 


poczta —— W. iL, domu 
i AAR: t 


z: Warszawa, Kró 


wska 31 m. 31. 
te 258-75. 1037 


Szopena bez uszu i ogona, maść 
rab. Łaskawy znalazca zechce odpro- 
wadzić Dolna 3-go Maja 4—7. 1056 


otrzebna osoba skromniejszych 
wymagań na leśniczówkę koło Lub- 
lina do przygotowania chłopca do 
7 kl. szkoły powszechnej. Wiadomość 
w Administr, 1060 


pov; rekursy apelacje, umowy 
przepisywanie na maszynie Kró- 
lewska 1. Kożuchowicz 1064 
G*ep do sprzedania od zaraz w 

dobrym punkcie. Wiadomość w 
Administracji. 1043 


zofer-monter z kaucją poszukuje 
posady. Zgłoszenia : B, Ludwicki, 
Janów Lubelski, ul. Wałowa dom me 


tanowisko i dobrobyt, możesz 

» osiągnąć kupując los I kl. Lot. 

Państwowej za 10 Zł. w kolekturze 

Józefa Hlawskiego, Sosnowiec, 3-go 

Maja 23. Zamów— zapłacisz po O 
1 


maniu losu. 

i 

ZYD brauling Ne 44399 dnia 
1029 


1.IV, Dubil Karol, 


a 


